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Gryd^
Wydanie I I

„Gazeta Grudziądzka** wychodzi 3 razy tygodniowo
w 3 wydaniach: 1. (Pomorze). II. Wojew. centralne, kresy wsch., Małopolska i zagra nica), III. (Wielkopolska i Śląsk) 
wraz z bezpłatnemi dodatkami: „Gospodarz i Osadnik**, „Robotnik**, „Dobra Gospodyni**, „Śmiech**, „Przyjaciel Młodzieży 

, „Gość Świąteczny** i inne dodatki. —• Przedpłata wynosi kwartalnie wraz z odnoszeniem do domu złotych 3,90.
w \Volnem Mieście Gdańsku 7.50 guldenów, zagranicą wraz z kosztami przesyłki' we Francji 20 franków, w Belgii 6.50 belgów, w Holandji 2.50 guldenów noŁ, 
w Niemczech 4,00 RMk., w Szwajcarji 5 fr. szw., w Czechosłowacji 38 koron czesk., w Austrji 8 szylingów, w Dan.ji 6.00 koron duńsk., w Szwecji 5 koron szwedz.# 
we Włoszech 20 lirów włoskich, w Ameryce i Kanadzie 1.50 doi., w innych krajach równowartość l[50 doi. ameryk. — Ogłoszenie drobne z słowo 20 groszy, słowa

tłustym drukiem podwójnie najmniej 2 zł., tylko za gotówkę zgóry.

Na środę, 2 3 - g o  września 1 9 3 6  r.

Dość tycH m anew rów
[Wielka mrówcza praca organi­

zacyjna Stronnictwa Ludowego 
czasów ostatnich spełniła swe zada­
nie. Pobudzona do działania siła 
dynamiczna wsi polskiej zaczęła 
działać i momentalnie zdobyła na­
czelne miejsce w życiu publtcznem 
naszego Państwa. Chłopi, którzy 
demonstrują w dniu dzistątsgo ma­
ja  w całej Polsce w sprawie poli­
tyki zagranicznej p. Becka, już w 
kilka zaledwie ty godni później 
gromadzą się w liczbie miljona na 
Święcie Ludowem, by w półtora 
miesiąca później, zebrawszy się w 
przeszło półtora mtłjonowej masie, 
czcić „Czyn Chłopski44 z r. 1920 } 
żądać warunków bytu, praw : 
miejsca w Państwie im przynależ­
nych.

w Karność • - zdecydowania i ci-, 
ła 'Stronnictwa Ludowego, zare*' 
prezentowana, ostatni*-, spowodo­
wała, że niema już dziś nikogo w 
Polsce, któryby siły tej nie wi­
dział. Ale każdy chciałby tę siłę 
widzieć taką, jaka odpowiada je­
go kierownikowi i potrzebom poli­
tycznym, czy materjalnym. I tak:

Obszarnicy, widząc siłę chłop­
ską, nagwałt wołają, że chłopi 
chcą nie ziemi, tylko powrotu Wi- 

^  tosa i przywrócenia, praw poli­
tycznych. Sądzą, że w ten  sposób 
odwrócą uwagę chłopów od za gad5 
nienia reformy rolnej.

Endecy znów, broniąc majątków 
obszami czy cli. dowodzą chłopom, 
że niema co się dobijać o ziemię, 
bo ziemi i tak dla a szystkich nie 
wystarczy. Idźcie — powiadają 
chłopom — bić ż:/dów, a będzie 
dobrze.

Sanacja zaś mówi: „damy ci 
chłopie, reformę rolną, damy ci 
nowego wodza, ty lk o  zostaw nam 
rządy i wyrzec się Witosa.

L, Wreszcie żydzi! Ci znowu chcie­
liby napór chłopów skierować w 
inną stronę, bylębv tylko utrzy­
mać miasta i handel w swoich rę­
kach. Ot*> bowiem, co pisze żydow­
ski ,.Hajnt‘4:

„Żvdzi nie chc,ą w mieście ehl°- 
pa. Niech wieś robi, co chce. Niech 
się rozdrabnia i jeszcze rozdra­
bnia. Niech wchłonie w ciągu 10 
lat wszystkie ziemie ponad 50 he­
ktarów. niech sic jeszcze rozdra­
bnia, niech produkuje leszcze ta ­
niej. Do miasta niech nie wcho­
dzi, to nie dla nieb! Straganu niech 
się nie ima. chłop jest dla pługa. 
Skierowanie ludności wiejskiej do 
miast jest grabieżą (!) i anarchią. 
Niech chłop polski ze zdrowym in­
stynktem idzie na obszary dwor­
skie i magnackie!“

Śmieszne to są manewry i śmie. 
V  szni są ei, którzy sądzą, że przy

To jedno!
A drugie: Żądania gospodar­

cze — ziemi, pracy, chleba — nie 
są jedynemi, które wysuwa dziś 
masa chłopska. Łudzi się, kto sądzi 
że kupi chłopów za reformę rolną 
za obniżkę cen nafty, soli itp. — 
Chłopi wysuwają dziś na pierwszy 
plan żądania polityczne, domaga­
jąc się prawa do udziału w rzą­
dzeniu, prawa do kontroli, bo w 
ciągu ostatnich lat zrozumieli, że 
bez praw politycznych, są zdani na 
^askę i niełaskę innych — a „łaska 

ańska na pstrym koniu jeździ1'. 
Kto nie ma wpływu na politykę, 
ten nie ma też wpływu na kształ­
towanie się życia gospodarczego. 
Łudzą ‘ńę też ci, którzy sądzą, że 

cze sprawy, a w każdym razie ,>rzr pomocy samych posunięć gc- 
zalatwi jej .na st‘f  Ipoikiraycb' potrafią wywołać- za-.

pał i entuzjazm w masach chłop* 
skich. Wszak próbowano tego 
przed 1930 r., kiedy to gorączkowo 
rozwijano „radosną twórczość*4 — 
i nie udało się. Dziś jeszcze mniej 
się uda bo — jak już powiedzia­
łem — chłopi dużo nabrali w osta­
tnich latach doświadczenia i dużo 
się nauczyli — na własnej skórze.

Tak się sprawa przedstawia. 
Wszelkie manewry, zmierzające 
do tego, żeby uśpić poruszoną ma­
sę chłopską lub popędzać ją od 
Anasza do Katfasza, na nic się nie 
zdadzą.

Stern,

uśpić masę chłopską i powstrzy­
mać jej pochód ku celom, które 
sobie stawia. Sprawy chłopskiej 
nie załatwi się ochłapami, ani ma­
sy chłopskiej nie kupi się za miskę 
soczewicy, ktokolwiek tę miskę 
podaje. Mówimy wyraźnie i jasno, 
kim jesteśmy i do czego dążymy, 
by nikt potem nie czuł się rozczaro* 
wanym, ant< zawiedzionym.

Chłopi nie wyrzekają się i nie 
wyrzekną się reformy rolnej. Bę­
dą o nią walczyć aż do zwycię­
stwa. Muszą o nią walczyć, ho ina­
czej wieś udusi się z przeludnie­
nia. Ale chłopi zdają sobie dobrze 
sprawę z tego, że samo przeprowa­
dzenie reformy rolnej nawet naj­
bardziej radykalnej nie załatwi 
.jeszcze sprawy, a w każdym 
aie
przybywa, a ziemia się nie rozsze­
rza. To 4eż chłopi nie wyrzekną 
się pędu do miast nietylko do prze­
mysłu, ale i handlu, choćby to rie 
wiem jak gniewało żydów. N ;e 
urządzamy pogromów żydowskich, 
nie bijemy szyb żydowskich, nie 
zakładamy spółdzielnie mleczar­
skie, jajczarskte, spożywcze itd. i 
w ten sposób odbieramy żydom 
krok po kroku monopol na handel. 
Będziemy to robić i musimy to ro­
bić tak dla usunięcia wyzysku po­
średników, jak i dla stworzenia od* 
pływu ludności wsi do miast. Nie 
wyrzekamy się i „prawa do straga­
nów44.

ny koniec garstki mężnych obroń­
ców Alkazaru wywołał przygnę­
biające wrażenie w kwaterze pow­
stańców. W mieście wyleciały 5  

okien wszystkie szyby.
219 TYSIĘCY OFIAR 

W SKUTEK W OJNY DOMOWEJ 
W HISZPANII.

Według inform acyj prasy  niemiec­
kiej, w hiszpańskiej wojnie domowej 
poniosło śmierć conajmniej 61 tysię­
cy osób, z czego 16 tysięcy przypada 
na ofiary egzekucyj komunistycz­
nych. Liczba rannych powstańców 
i wojsk rządowych wynosi 168 tysię­
cy. Liczba zabitych okazałaby gię 
większą, gdyby uwzględnić mordy po 
tajemno przez wrzucanie ofiar do 
morza.

Sesja Ligi Naradów
W piątek rozpoczęła s*ę pod 

przewodnictwem p. Riivas v isunha 
(Chilt) 93 zwyczajna sesja Rady 
Ligi Narodów- Na porządku dzien­
nym znajdują się incydent gdańłki 
z krążownikiem niemieckim „Letp- 
zig44, reforma paktu i traktaty io- 
carneńskte-

W poniedziałek rozpocznie się 
17,ta sesja Zgromadzenia L. N- — 
Przedewszystkiem odbędą s’e wy­
bory przewodniczącego. Kai poważ 
niejszym kandydatem jest minister 
s. :*aw zagr. Argentyny, Saoyerra 
Lamas. Porządek obrad zawiera m

gi do paktu Kelloga, dodatkowych 
miejsc niestałych w Radzie, wresz­
cie reformy paktu Ligi.

Poselstwo abisyńskie donosi, że 
Ab synia reprezentowana będzie na 
nadchodzącym posiedzeniu Rady 
Ligi Narodów przez trzech delega­
tów. Na czele delegacji abbyńskiej 
stanie poseł abtsyński w Londynie 
dr. Martin. Dotychczas nie ustalo­
no jeszcze, czy także Negus uda się 
do Genewy- Poselstwo abisyńskie 
twierdzi, że Negus pozostaje w sta­
łym kontakcie z kierownikami rzą­
du abisyńskiego w Gore (Abisynia

in. sprawy zakazu dostarczania kr*'i Zachodnia), rasem Imru i Bitowed 
ni t materjałów wojennych stronom! Sad i 
wabzącym, dostosowanie paktu Li*l

T w ie r d z a  A lk a z a r  w y s a d z o n a  w  p o w ie t r z e

n,( .ni/1,(7v Hmh. manewrów potrafią.

Wojska rządowe wysadziły w 
powietrze twierdzę Alkazaru w 
Toledo, gdzie prz^z 7 tygodni bro­
nili się w sposób bohaterski ka­
deci szkwly oficersk ej.

Milicjanci czerwoni podłożyli 
pod muiy Alkazaru ładunki dyna­

mitu. Nastąpiła eksplozja o nie­
zwykłej sile. Twierdza wyleciała, w 
powietrze. Według otrzymanych 
wiadomości wszyscy obrońcy zam­
ku zgmęli. W chwili wysadzania w 
powietrze twierdzy z Toledo ewa­
kuowano ludność cywilną. Tragiez*

Dwie Konfiskaty
W ubiegłym tygodniu skonfi­

skowane zostały dwa numery „Ga­
zety Grudziądzkiej44 i to nr. 110 
„Gazety Grudziądzkiej44, bowiem 
według orzeczenia sądowego w ar. 
tykule umieszczonym na stronie 
pierwszej pod tyt.: Sanacyjne 
wyprawy po wpływy na wieś44 mie­
szczą się znamiona występku z art. 
170 Kodeksu karnego łącznie z pa* 
ragrafem 20 ustawy prasowej z 
dnia 7. maja 1874 r.

Nr. 111 „Gazety Grudziądzkiej* 
uległ natomiast konfiskacie za ko­
mentarz umieszczony pod wiado­
mością „krwawe zajścia w powv 
hrubieszowskim44.

Bunty w hiszpańskie) 
marynarce rządowe)

Jak  donoszą z Gibraltaru, w; 
Maladze panują chaotyczne sto­
sunki. [Wśród marynarzy stacjo­
nowanych v/ Maladze hiszpańskich, 
okrętów rządowych, wybuchł bunt, 
który r oprowadził do rozlewu 
krwi. Część marynarzy oświad­
czyła, że wobec beznadziejności sy­
tuacji zamierza poddać tnę po­
wstańcom. Druga część natomiast 
gotowa jest walczyć do ostatniego 
i raczej skierować armaty okrętów 
na Malagę niż się poddać. Do ma­
rynarzy, buntujących się przeciw­
ko Madrytowi przyłączyć się mia­
ła również załoga krążownika rzą­
dowego „Jaime I 44.

Według doniesień ze źródeł po­
wstańczych krążownik „Taime V: 
opuście miał wczoraj po południu 
Malagę i udał się w kierunku na 
Melilla. Jak  donosi „Morning 
Post“, wojska rządowe w Maladze 
za wyjątkiem 450 żołnierzy złoży­
ły broń, oświadczając kategorycz­
nie, że nadal walczyć nie będą. W 
porcie Malaga przebywają obecnie 
3 angielskie statki wojenne, okręt 
admiralski eskadry śródziemno­
morskiej „Queen Elizabeth44 i 
kontrtorpedowce „Wpreester44 i 
„Anthony4‘ >
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Umocniony blok państw Małej Ententy
W Bratislawie obradowali mi- 

ftistrowie spraw zagranicznych 
państw Małej Ententy: Czecho- 
slowacii, Jugosławii i Rumunii. 
Konferencja ta miała szczególne 
znaczenie ze względu na sytuację 
międzynarodową, z każdym dniem 
coraz bardziej groźną i niepewną.

W przeciwieństwie do wszyst­
kich obrad poprzednich, które mia­
ły charakter raczej ogólny, zebra­
ni obecnie w Bratislawie ministro­
wie Małej Ententy zajęli się prze­
de wszystkiem zagadnieniami pra 
k tyczny mi, mającymi na celu 
wzmocnienie sił pbronnych bloku. 
Uchwały bratisławskie stwarzają 
realne podstawy dla prac zapowie­
dzianej wkrótce konferencji szefów 
sztabów generalnych wszystkich 
trzech państw.

W myśl ogólnych postanowień 
Wzmocnienia siły obronnej Małej 
Ententy, zdecydowano w Bratisła- 
włe ujećlostajnić sprzęt wojenny, 
w celu ułatwienia wzajemnej po­
mocy w czasie wojny i kierowania 
wspólnymi operacjami wojenny, 
mi.

Następnie konferencja w Brati- 
sławie postanowiła zorganizować 
wspólny rozdział surowców na celo 
wojenne. Podczas gdy Jugosławia 
nabywać bedzie w Rumunii ben­
zynę, zaś Rumunia miedź jugosł > ■ 
wiańską, oba państwa pokrywać 
będą swe zapotrzebowania na che 
mikalia z Czechosłowacji. Ponadto 
Jugosławia i Rumunia zwiększą 
swe zamówienia na sprzęj w jen- 
ny w fabrykach „Skody“.

W zakresie dozbrojenia opraco­
wano w Bratislawie program przy­
stosowujący rozmiary zbrojeń 
państw Małej Ententy do skali 
niemieckiej i włoskiej. Przede wszy 
stkiem chodzi o zbrojenia w dzte 
dżinie lotnictwa. Według progra­
mu tego każde z państw Małej En 
tenty ma w ciągu roku zbudować 
350 samolotów tego samego typu. 
Przeważać mają oczywiście samo­
loty bombardujące.

Poza zbrojeniami, uchwały kon­
ferencji dotyczą również ogólnego 
systemu obrony, której integralną 
częścią stanowi sieć dróg i kolei, 
przystosowana do wspólnych pla­
nów operacyjnych i mobilizacy.j. 
nych.

Łącznie z tymi uchwałami w 
sprawie przygotowania państw 
Małej Ententy na wypadek woj­
ny, powzięto szereg uchwał w spra 
wach politycznych.

W sprawie Rosji Sowieckiej u- 
znano, że w interesie pokoju euro- 
pejskiego, nie należy wyłączać jej 
z polityki europejskiej t o ile moż­
ności utrzvmać z nią kontakt. Zna­
miennym jest jednak, że poza kon­
takt ściśle polityczny z Rosja so­
wiecką, uchwały bratisławskie nie 
wchodzą.

Odnośnie do Trzeciej Rzeszy, 
uchwały Małej Ententy ustalają 
niebezpieczeństwo jej zbrojeń dla 
pokoju świata.

Aby ograniczyć wpływ gospo­
darczy i polityczny Trzeciej Rze­
szy, państwa Małej Ententy z bo 
wiązały się wyzyskać rynek we­
wnętrzny i zorganizować wzajemną 
wymianę produktów. Poza uchwa­
łami przeto odnoszącymi sie do 
wymiany surowców wojennych po­
stanowiono. że Rumunia oraz Cze­
chosłowacja sprowadzać będą jugo­
słowiańską produkcję rolną, co 
uniezależni Jugosławię od rynku 
‘niemieckiego. W zamian za to pre- 
mter Stójadincwicz zobowiązał się. 
że Jugosławia odrzuci projekt mi­

nistra Schaelita, dotyczący moder- Małej Ententy uważać należy za 
ntzacji portów jugosłowiańskich j porażkę polityczną zarówno Rosji 
przy pomocy materiałów i pracy j Sowieckiej, której nie udało się 
niemieckiej. i wciągnąć w sferę swych wpływów

Odnośnie do Włoch ustalono, że i ani Jugosławii, ani Rumunii, oraz 
Mała Entenl a dążyć będzie do ! za porażkę Niemiec, które dążyły 
szybkiej likwidacji zatargu mię- , jo uzależnienia od siebie Jugosła- 
dzy Włochami a Ligą Narodów i 
poczyni kroki w celu wzmocnienia 
stosunków przyjaznych z Wło 
chamt. Służyć do tego ma projekt 
naddunajski premiera Hodży.

Uchwały bratisławskie państw

*wt>
Z punktu widzenia dokonywu- 

jącego się obecnie w Europie wy­
ścigu zbrojeń, uchwały bratislaw 
skie stanowią poważny krok w kte 
runku przygotowań wojennych.

Ojciec święty o komunizmie
i barbarzyństwach w Hiszpanii

Ojciec św. Pius Xj przyjął w łet- dały już wyniki w Rosji, Chinach.
niej rezydencji swej w Castel Gan- 
dolfo około 450 uciekinierów hiszpań­
skich, do których wygłosił dłuższe 
przemówienie.

Na wstępie Papież stwierdził, że 
przybycie Jego synów, którzy zmuszę 
ni zostali uciec z Hiszpanii, jest dlań 
zarówno powodem boleści jak i rado­
ści. Papież ze wzruszeniem podzi­
wia świadectwo, dane przez tych, któ 
rzy cierpieli w imię Jezusa C hrystu­
sa.

Jednakowoż ciężką boleścią jest 
dla Papieża myśl o tylu masakrach 
zniszczeniach i profonacjach, doko- 
uanych ostatnio w H szpariii. Szcze­
gólnym powodem rozgoryczenia jest 
dla Ojca św. myśl o wojnie bratobój­
czej, k tóra rozpętała sie w tym ca- 
rodzie.

Równocześnie inne braterstwo, zna 
cznie wyższego rzędu, zrujnowane zo­
stało w ciągu dni ostatnich, miano­
wicie braterstwo łączące synów Ko­
ścioła katolickiego, które dawniej 
przyczyniało się do prawdziwej wiel­
kości Hiszpanii. Możnaby powiedzieć, 
że w tym szlachetnym k ra ju  zapaliły 
nienawiść . i prześladowania przeciw 
religii i Kościołowi katolickiemu te 
satanistyczne przygotowania, które

Meksyku i południowej Ameryce.
Ze wszystkich tych tragicznych 

faktów wypływają bardzo poważne 
nauki. Pierwsza z nich stwierdza, że 
w chwili obecnej zagrożone są bezpo­
średnio same podstawy wszelkiego 
porządku, kultury i cywilizacji.

Inna nauka wypływa z faktu, że 
jeśli nienawiść tych nieprzyjaciół kie 
ruje się szczególnie przeciw Kościoło­
wi katolickiemu, oznacza to, że jedy­
ną i istotną przeszkodą dla ich burzy­
cielskiego dzieła jest doktryna chrze­
ścijańska nauczania przez Kościół. 
Nie można tedy mówić tak, jak to 
ktoś usiłował głosić, że Kościół kato­
licki okazał się niezdolny do potępie­
nia okrucieństw i zniszczenia, doko­
nanego przez, siły wywrotowe. Papież 
przypomniał tu słowa Manzoniego' 
„aby usprawiedliwić Kościół, nie po­
trzeba powoływać sie na przykłady 

/Wystarczy zbadać jego zasady“.
W końcowym ustępie przemówie­

nia Ojciec św. wezwał obecnych do 
modlitw za prześladowców Kościoła 
katolickiego i dał wyraz nadziei, że 
wkrótce na pięknym niebie Hiszpa1- 
nii zajaśnieje tęcza pokoju, który na­
prawi wszystkie nieszczęścia. — Mo­
wę swoją zakończył Papież udziele­
niem apostolskiego błogosławieństwa.

ProjeKty dehretów o zmianie ustaw
oddłużeniowych w rolnictwie

W ub. czwartek, 17 bm-, odbyło się 
posiedzenie Rady Ministrzw, na kto* 
rem przyjęto projekt ustawy o służ­
bie pracy młodzieży. P ro jek t tego de­
kretu przewiduje utworzenie specjal­
nych hufców pracy dla młodzieży 
przedewszystkiem bezrobotnej. Hufce 
te podlegać będą M inistrowi Sfpraw 
Wojskowych.

Następnie Rada M inistrów przy­
jęła dwa projekty dekretgw, dotyczą­
ce spłaty długów rolniczych, a mia­
nowicie: projekt noweli (zmiany) do 
rozporządzenia Prezydenta Rzeczypo­
spolitej o ulgach w spłacie długów 
posiadaczy gospodarstw wiejskich o* 
raz rolniczych przedsiębiorstw i in- 
stytucyj w bankach państwowych o- 
raz projekt noweli do ustawy o utwo­
rzeniu Państwowego Ranku Rolnego. 
Pierwszy z tych projektów stwarza 
prawne podstawy do pogłębienia do­
tychczasowej akcji oddłużeniowej, 
prowadzonej przez Państwowy Bank 
Rolny, w szczególności w zakresie kre 
dytów m elioracyjnych, projekt zaś 
noweli do ustawy o Państw. Banku 
Rolnym przystosowuje przepisy usta 
wy do nowych warunków.

Pozatem rada ministrów przyjęła 
projekt dekretu, który' upoważnia do 
ogłoszenia dodatkowego wykazu imien 
nego majątków, które miały być przy

musowo wykupione i przeznaczone 
na cele parcelacji rolnej. Wykaz ten 
ma objąć 40.001) ha obszarów.

Cisza przed burzą 
w Palestynie

Sytuacja w Palestynie tak jak 
i przedtem jest w dalszym ciągu 
mocno naprężna. Według donie­
sień p Tm angielskich, Arabowie 
zdecydowani t;ą obecnie ido pod­
jęcia walki z Anglią na całej linii. 
Naczelne dowództwo nad powstań­
cami arabskimi objął przy wó fca 
ruchu panarabskiego Fawzi, z as 
w całej Palestynie panuje sytua­
cja. którą można p równać do ci­
szy przed burzą. Arabowie są przy* 
gotowani do walki i rozporządza­
ją wielkimi zapasano broni i amu­
nicji. Fawzi posiada za sobą całą 
modzież arabską, domagającą się 
niezależności Palestyny.

ŻĄDANIA ŻYDÓW AMERY 
KAŃSKICH.

Amerykańska organizacja syjo­
nistyczna (żydowska) ogłasza, że 
30 członków obu Izb parlamerpu 
Stanów Zjedn. podpisało apel do 
rządu brytyjskiego, wyrażający 
życzenie, abs7 Anglia zgniotła roz­
ruchy arabskie w Palestynie i tVm 
sposobem zapewniła dalszy roz­
wój żydowskiej siedziby narodo­
wej oraz umożliwiła, emigrację 
tysiącom żydów z różnych krajów 
f\i:r- t - v.

Ape" fen wręczony został sek e- 
'arzowi stanu (ministrowi) spraw 
zagranicznych Stanów7 Zjednoczo­
nych Hullowi.

Zaton ęeie franciisktego statku 
z ekspedycją naukową

U brzegów Islandii w czasie sil­
nej burzy zafonął francuski statek 
„Pourąuoi Pas‘; (Purkua Pa). Sta­
tek płynął do Szwecji, gdzie miał 
zabrać członków szwedzkiej ekspe­
dycji polarnej, którzy połączyć się 
mieli z ekspedycją francuską. Na 
czele wyprawy francuskiej stał 
słynny badacz dr. Charcet, który 
poniósł śmierć w falach wraz z in ­
nymi.

Na pokładzie statku było 35 lu­
dzi z marynarki wojennej oraz 5 
uczonych, z czego uratował sie tyl­
ko jeden marynarz. Ekspedycja 
składała się z uczonych, leprezeu* 
tująeycli rozmaite dziedziny wie­
dzy. Wszyscy oni zgmęli Dotych­
czas morze wyrzuciło zwłoki 30 
osób.

Z wojny domowej w Hiszpanii
W komunikacie ogłosz. w czwar­

tek wieczorem gen. Queipo de Liano 
podał m. in., że część floty rządowej, 
znajdująca się w Maladze, postano­
wiła rzekomo poddać sie powstańcom. 
Załoga okrętów rządowych odmówiła 
dalszego udziału w walce, oświadcza­
jąc, że została oszukana przez rząd 
madrycki. Sytuacja ogólna kształtu ­
je się, według opinji gen. Queipo de 
Liano, pomyślnie dla powstańców. 
Gen. Molo znajduje sie w pobliżu 
Oviedo. Generał potwierdza wiado- 

mocą powstańcom, zamkniętym w 
odniesionych pod Sam osierra

POWSTAŃCY POD TALAYERA 
ZADALI KLĘSKĘ WOJSKOM 

RZĄDOWYM.

Generał Queipo de Liano w komuni­
kacie, ogłoszonym m  pośrednictwem 
rozgłośni sewilskiej, oświadczył, że 

wojska powstańcze zadały pod Tala- 
dowym, dowodzonym przez gen. As- 
vera druzgoczącą klęskę wojskom rzą

ceneio. Wojska rządowe straciły 508 
zabitych, w tern 5-c*iu oficerów i licz­
nych jeńców, wśród których znajdu­
je się również syn gen. Asceneio. W 
ręce powstańców wpadł liczny mate- 
rja ł wojenny m. in. dwa samochody 
pancerne, baterja arm at przeciwlot­

niczych i ambulans połowy. W zakoń­
czeniu swego komunikatu gen. Queipo 
de Liano podał, że komendant ma- 
związku z ostatniemi niepowoózenia- 
drycki sil wojskowych Ricjuelme, w 
mi wojsk rządowych stawiony został 
przed sad ludowy.

Wojska powstańcze w Galicji zli­
kwidowały ostatnie ośrodki komuni­
styczne.

„FUNDUSZ OBRONY MORSKIEJ musi 
być uważany za równoległy z FUNDU­
SZEM OBRONY NARODOWEJ: każdy, 
kto składa ofiarą na obroną morskeę, 
dopełnia tem samem obowiązku oby­
watelskiego wzglądem F u n d u s z u  

O b r o n y  N a r o d o w e j "
(Z oświadczenia, złożonego w dniu 29.VI. 1 936 
przez gen. dyw. K. Sosnkowskiego, Prezesa Za­
rządu FOM, w imieniu Prezesa Rady Ministrówjb j

n
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Obniżka kolejowej taryfy przewozowej
nie spełnia swego zadania dla rolniMów

\

Na wiosnę bieżącego roku kolejowa 
tary fa  przewozowa uległa, jak  wiado­
mo, pewnym zmianom, które zasadni­
czo przyniosły niejaką obniżkę do­
tychczasowych wygórowanych sta- 

Ą  wek. Jednak zdaniem sfer rolniczych, 
obniżka tra fiła  na okres mniejszych, 
niż w pierwszym półroczu gospodar­
czym. przewozów kolejowych, co nie 
pozwoliło obecnie na szczegółowe ob­
serwacje wpływu noA ej ta ry fy  na ce­
ny produktowy rolnych. Sfery te stw ier 
dzają dalej, że nawę, wedle obniżonej 
taryfy  ze stycznia br. koszta przewozu 
są zbyt wysokie, liczone w stosunku 
do wartości produktów i w stosunku 
do lat 1928—1930, które należy wziąć 
jako podstawę do obliczenia właściwe­
go obciążenia produktów, przewożo­
nych kosztami przewozu. Np. przy 
pszenicy koszt rzewozu na 500 km wy­
nosił w r. 1928 — 7,7% wartości, obec­
nie zaś wynosi ok. ló%. Jeszcze gorzej 
przedstawia się sprawa w kosztach 
przewozu ziemniaków. W prawdzie w 
r. 1929 koszt przewozu na odległość 500 
km wynosił 33% wartości, to jednak 
obecnie dochodzi on na tę sam ą odle­
głość do 70%.

W edług opinji rolnictwa, wysokość 
Obciążeń kosztami przewozu przy pro­
duktach rolnych winna nie przekra­
czać 8—10% wartości produktu. Tę ska 
łę w łaśnie musi osiągnąć nowa ob­
niżka.

Do nowej obniżki zgłaszają również 
sfery drobno-rołnicze speejalny postu­
lat. Chodzi im o jak największe ulgi 
dla włościan przy przewozie produkt 
tów do miast, dokonywanym codzien­
nie, a szczególni© w dni targowe. U lgi 
to winny objąć odległość przynaj­
mniej do 35 km od każdego większego 
ośrodka zbytu i kansnmcjL Wieśniak, 
zachęcony niską ceną przewozu towa­

rowego i biletu, chętniej i częściej *ko 
rzysta wówczas z usług koleji, zamiast 
wlec się wozem, zamęczać konia i tra­
cić na sprzedaży paru sztuk drobiu, 
kilku jajek, odrobiny masła czy wa­
rzyw — pół dnia albo i więcej ezasu. 
Szybciej i wygodniej pojedzie sobie 
koleją. Będzie to praktyczne dla nie­
go, a. pożytoeraae dla kałęrg.

Zgon trzeeh mężów stann
Bur es cha, Zaimisa 

i Pribicewica
W  W iedniu zm arł w weku 58 la t 

by ły  kanclerz związkowy oraz kilka-, 
kro tny  m inister finansów dr. K arol 
Bnreseh, k tóry prze® dłuższy czas 
jchoarował na cukrzycę.

★
Były m inister grecki Zaimis zmarł 

& jednym z sanatoriów wiedeńskich. 
★

W ybitny polityk jugosłowiański 
Svetosar Pribicewic, który był pierw 
eżym m inistrem  spraw wewnętrznych 
po otworzeniu państw a jugosłow iań­
skiego, zmarł w jednym  z praskie*1 
sanatoriów. Pribicewic, który ostat­
nio żył na emigi’acji, był jednym  z 
twórców partii demokratycznej. Pó­
źniej wspólnie z R adkem  utworzył 
chorwacką opozycyjną partię  chłop­
ską.

150 000 byłych Kombatantów modli się 
w Lourdes o pokój

W  dniach 12 i 13 bm. w Lourdes 
zgromadziły się tłum y różnych naro­
dowości, by u stóp M atki Boskiej cu­
dami słynącej modlić sie o pokój. W 
pielgrzymce tej, zorganizowanej 
przez międzynarodowy związek by­
łych kom batantów wzięło udział z gó­
rą  150.000 osób, przybyłych z szesna­
stu różnych krajów. W imponującej 
tej m anifestacji uczuć religijnych,

świadczącej o głębokiej wierz© i m i­
łości do N. M. Panny ludzi, którzy w 
czasie wojny walczyli w okopach 
przeciwko sobie a dziś wspólnie pra­
gną ubłagać Matkę Zbawiciela o ła ­
skę uspokojenia umysłów w E uro­
pie, wzięli także udział najwyżsi do­
stojnicy Kościoła nie tylko z F ranc ji 
lecz i z innych państw.

Okropna opowieść o żywcem palących się
Jak  śledztwo ostatecznie ust'tli­

ło, liczba ludzi żywcem spalonych 
w czasie pożaru stodoły należącej 
do kopalni „Ferdynand** w Bogt1- 
cicach na Śląsku, doszła do 17. 
Wśród wydobytych szczątków spa­
lonych ofiar rozróżniono zwioki 
dwóch kobiet i trojga dzieci.

Znajdujący się w szpitalu w 3o 
guctcach jedyny świadek strasznej 
tragedji 24-letni Bolesław Swarow 
ski, któremu udało się uciec y. palą* 
cej się stodoły, mimo ciężkich po­
parzeń, jest w stanie opisać strasz 
ltwe przeżycia swoje i towarzyszy, 
którzy spali w stodole i w niej 
nęlh

Opowiada on, że wieczorem 
przybył do stodołw po wypuszczaniu 
^o z aresztu, gdzie przebywał po 
obławie, przeprowadzonej przez 
policję. Do wnętrza wszedł, jak 
zwykle, na czworakach przez mały 
otwór w murze. Droga prowadziła 
dalej długim wąskim tunelem w 
słomie-

Ledwo zasnął, zakopany w sło­
mę, rozległy się krzyki ,(>,/,ień“. 
Wszyscy rzucili się w kierunku 
otworu, lecz dzieli? ieh od wyjścia 
mur ognia nie do przebycia*

Wówczas nieszczęśliwi ■* r.zrieiłi 
się do wielkiej drewnianej bramy.

która jednak od zewnątrz zamknię­
ta była na ciężki żelazny rygiel. Na 
to, by wybić otwór potrzeba było 
nąrzędai, których przy sob'e Ł»e 
posiadali, o wyważeniu zaś drzwi 
siłą nie było mowy.

Tymczasem ogień szalał z całą 
gwałtownością t stodoła wkrótce

U w i e r z y  P a n i ,  ż e
bulion z kostki bulionowej 
K N O R R  j e s t  l e p s z y ,  
dopiero po porównaniu go 
z bulionem innego fabrykatu. 
Kos t ki  balionowe K N O R R  
są sporządzone z wyborowe­
go ekstraktu mięsnego, dlate­
go b u l i o n  jest s a i a c z n y  
i posilny, a ponieważ wytwa­
rzany całkowicie w kraju,  

przeto też tańszy.
1 laska =  3 kos t ki  kosztuj* 

tylko — 20 groszy.

wypełniła »ię dymem i żarem nm
do zniesienia. Ogień lizał już stotyj 
nieszczęśliwych. 'Minuty przecią­
gały się w ' nieskończoność. Minio1 
rozpaczliwych okrzyków uwięzio­
nych wśród płomieni, z aewnątr# 
ni© nadchodziła żadna pomoc, ża-r 
den chociażby głos otuchy.

Gdy wszyscy znaleźli się w ob­
jęciach płomieni, nad bramą wy­
leciało kilka desek.

Swagowski w płonącej odzieży 
ostatkiem dł wyskoczył przez c- 
twór ten na zewnątrz, me czując 
narazi© żadnego bólu. Przybiegł do 
budki strażnika kopalnianego gdy 
już telefonicznie alarmowano straż 
pożarną*

R o z p o w sz e c h n ia jc ie

„G a ze to  G rud ziądzką**
iiimiimiiiiiifnniiiimfifłtmmminmmfm

Notowania giełdowe ziemiopłodów
s d*ńa 19-go września 1936 r. — Płacona złotych aa 198 kg: 

Warszawa
Pszenica 23,00—23,99
7. yto 15,00—15.25
Jęozmień 21.50—22,50
Jęczmień brew. 17,25—17.50 
Owies 14,50—15,00
Mr,ka pszen.65% 34.00—35,00 
Mąka żytnia 65% 23.00-24 00 
Otręby pszenne 10,75—11,25 
Otręby żytnie 9.25— 9,75 
Rzepak 39,00—40,00
Gleeh polny 18,00—19,00 
Groch W iktorja 25,00-28.00 
Kuchy rzepak. 14,00—14,50 
Kuchy lniane 17,00—17,50 
Ziemniaki jad. —,— — —
Gryka —
Słoma luźna —,— —,—
Słoma prasow. —,— —,—
Siano luźne —,— — ,—
Siano prasow. — .—

C e n y  ż y ta  z a g r a n ic ą :
Berlin 34,14; Praga 27.36; Hamburg (żyto amerykańskie bez eta) 14,04 
W a r t o ś ć  d o la r a ,  t 5.20. — W a r to ś ć  g r a n iu  z ło ta *

Poznań Kraków Bydgtwwa
23,09-23,25 21.75—22,00 22,50-23,00
15,50-15,75 15.40—15,70 16,25-16,50
17,00—17.25 1575-16,50 17.00-18,80
20,00—21,00 20.55-2170
14.00—14,50 13,50—14,00 14,00—14,75
35,50-36,00 — . ___ —  —

22.75-23,25 —— —  — . —  —

9,75—10,50 9,50- 9,75 10.35—10,75
10.00-10,50 9,50— 9.75 10.50—11,—
37,00-38,00 39,50- 40,50 36,00—38,09
— t—  — t— — v 18.0fi-19.Cfl
20,00-23,00 29,00—31.00 20,00 -23,00
14,25-14,50 15.00—15,50 14,00-^14.50
17,50-17,75 1775-1875 18.08-18,50
'""V *

l ‘5o— 175 3*75— 4̂ 25
mmmmmm

9 9

2.25— 2,50 — t— ----------, 2.50- 3.00
3,85— 4.35 6,CO- 6,25 570— 6,09
4,50— 5,00 —*—• —s— w. ~  -n —

X
. .

jg ; ,*.--, i."w y

-• • SC.:. t:

-  w ' ■ : 'Vv>.

(19

— Po otrzymaniu wiadomości 
W tej chwili Polak wyglądał

jak napięta cięciwa luku. Kitsao

spowodowało ten nastrój i na sa­
mą myśl o tem uśmiech szerzej się 
rozlał po jego twarzy.

— Świetnie — mówił w duchu 
żółty człowiek, któremu natura da­
ła małe serce a duży rozum -  u 
białych miłość potrafi zdziałać zna 
cznie więcej niż nienawiść lun chci 
wość. Może się udać...

III,
Znikoma ilość białych zna na­

prawdę Chiny. Prawie wszyscy 
podróżujący po Wschodzie ograni-

miast portowych, leżących na szła 
kach najbardziej uczęszczanych 
.dróg morskich; oceniają Chiny z 
punktu •widzenia wrażeń, jakie na 
nich wywarła różnobarwnośe 
Szanghaju, łączącego egzotykę z 
właściwościami narodowemi wiel­
kich mocarstw, posiadających tu 
swoje odrębne dzielnice; oczywiś­
ciê  zaglądają do palarni opium, 
które żyją z gości* Cooka i są do­
skonale zorganizowanem przedsię­
biorstwem. podobnie jak „niebez­
pieczne spelunki apaszów** na 
Montmartrze, będące w rzeczywi­
stości najspokojniejszą imprezą wi 
dowiskową; odwiedzają Hankau, 
Ti entsi n, Pekin, które już dość da­
wno naoścież otworzyły drzwi 
przed cywilizacją Zachodu — po 
tem wszystkiem niesłychanie zad > 
wcleni wracaj? do domu i tam się 
popisują gruntowną znajomością 
państwa Żółtego Smoka.

Yokushima wiedział doskonale, co czają, się cło '.wpędzania dużych

Do prowincyj środkowych do 
cierą-ją tylko jednostki. Tam niema 
sieci linij kolejowych, rzeko .są me-*

dostępne dla parowców luksusod 
wych, drogi lądowe znajdują się w 
takim stanie, że jazda zwykłym 
samochodem turystycznym dla no­
wicjusza nie zawsze jest możliwa*

To są istotne Chiny. Kraj i na­
ród zachowały swoją dawną kul­
turę, do tej pory starzy żyją we*? 
dług trzech tysięcy przykazań o u-j 
przejmości. zaleconych przez Lao-? 
Tse, a młodzież jeszcze nie marzyi 
o karabinach maszynowych i o za '̂ 
gadu leniach społecznych.

Przez te prowincje we wnet rznę.’ 
zdaleka od wielkich linij kolejo-, 
wych, z donośnym hałasem toczy-i 
ły się samochody ciężarowe gene-l 
rała Ling Kuonga: przez nieskoń-! 
czone, wężowate labirynty dolrnj 
górskich, zapadając miejscami po 
same osie w glinie lub sypkim pia-l 
sku, czołgając się przez trzeszczące 
chwieje mostki, zawieszone nad 
potokami i rzeczkami.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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W Czechosłowacji
o sojuszu i unii celnej z Polską

• W  kołach politycznych państw 
białej Ententy duże wrażenie wy­
wołały głosy prasy czechosłowac­
kiej na temat stosunków między 
Pplską i Czechosłowacją. Z nie- 
ztkykle znamiennymi wywodami 
w tej mierze wystąpiło pismo „Ho­
spodarska Politika“, a wystąpieniu 
temu specjalnego znaczenia nadała 
okoliczność, że uwagi te przedru­
kowane zostały przez liczne dzien­
niki z półoficjalną „Prager Pies- 
se“ na czele. „Hospodarska Poli- 
tika“ dała wyraz przekonaniu, że 
obecnie po „wyprostowaniu** sto­
sunków polsko-francuskich nad­
szedł czas. aby uregulować rów­
nież wzajemne stosunki między 
Polską i Czechosłowacją.

„W przeszłości — pisze czeska 
gazeta — najważniejsza może prze 
szkoda tkwiła w tym, że zarówno 
po jednej, jak i po drugiej stronie, 
nie było ochoty do zawarcia alian­
su wojskowego. Polska nie chciała 
brać na siebie naszych niebezpie­
czeństw, my nie chcieliśmy brać 
niebezpieczeństw polskich. Najno­
wsza historia pouczyła nas, że jest 
to sposób myślenia ludzi małych. 
Jeżeli przestanie istnieć samodziel­
na Polska, skończy się również 
istnienie samodzielnej Czechosło­
wacji. Losy obu państw są ściśle 
ze sobą złączone, chociaż psychika 
obu narodów jest w tym t owym 
różna“.

„Hospodarska Politika“ prze­
mawia następnie za zawarciem 
unit celnej i handlowej między
Polską i Czechosłowacją, przez co 
na wielkim obszarze Europy po­
wstałby jeden organizm gospodar-

3000 cyganów na 
pogrzebie

Miejscowość Holic koło Ołomuńca 
w Czechosłowacji była widownią fan 
tastycznego pogrzebu cygańskiego, na 
k tóry przybyło około 3000 cyganów 
nietylko z całej republiki czechosło­
wackiej, ale z Polski, Rumunii, Jugo ­
sławii, Niemiec i Francji. Wszyscy 
oni chcieli oddać ostatnią usługę zmar 
łemu 56-letniemu Benouskowi, który 
w świecie cygańskim cieszył się ol­
brzymią popularnością i m iał za­
szczytne miano „najuczciwszego cy­
gana na świecie".

Benousek nigdy w życiu nie prze­
bywał w areszcie, co jest zjawiskiem 
rzadko spotykanem wśród cyganów. 
Był on nietylko uczciwym, lecz i 
bardzo doborcznnym. Przy każdej też 
okazji czynił wiele dobrego swoim 
towarzyszom plemiennym.

Podczas wspaniałego pogrzebu 
Benouska za trum ną zmarłego jecha­
ły  etki wozów, naładowanych cyga­
nam i w świątecznych strojach. Liez- 
ne kapele cygańskie przygryw ały 
zmarłemu jego ulubione melodie. Nad 
mogiłą Benouska przemówił rzymsko 
katolicki proboszcz Hrab, który sta ­
wiał zmarłego za przykład wszyst­
kim cyganom.

czy. Na zakończenie swych wywo­
dów pismo czeskie wyraża przeko­
nanie, że państwa Małej Ententy 
powinny współdziałać i przyczynić 
się do możliwie prędkiego uregu­
lowania stosunków polsko-czesko- 
słowackich.

Z ruchu ludowego w pow. rohatyńskim
Powiat Rohatyński w wo.i. stani- 

slawowskiem przed rekiem  192.6 był 
dobrze zorganizowany pod sztandarem 
Stronictwa Ludowego. Później, na 
skutek zdrad, niektórzy członkowie 
zostali zbałamuceni to obiecankami, 
to i terorem, i odeszli. Lecz tu i ów­
dzie zostały jednostki wierne idei lu ­
dowej i nie zachwiani, niezem nic od-

Wódz Komunistów francuskich
w Warszawie

Nie całą dobę bawił w Warszawie 
sekretarz p artji komunistycznej Frań 
cji, członek izby deputowanych j*. 
M aurycy Thorez. Zjawił się w piątek 
o godz; 16,10 aeroplanem z Pragi, za­
mieszkiwał w hotelu „Polonia“ i od­
jechał nazajutrz rano.

Dziennikarze oblegali pokój, który 
zajął p. Thorez, ale napróżno oczeki­
wali od niego choćby słowa w yjaśnie­

nia, po co przyjechał do Polski. P. Tiio 
rez odmawiał kategorycznie wszel­
kich wyjaśnień, zapevmiał jednak, że 
po upływie dwóch tygodni znów przy 
będzie do W arszawy i obiecywał, że 
wtedy będzie mógł porozmawiać z 
przedstawicielami prasy.

Jaki był cel pobytu P. Thorez w 
Warszawie i co tu taj robił — nie uda­
ło się wyjaśnić.

Am erykański najno wszy torpedowiec 
„Moffett44 wybudowany kosztem czterech miljonów dolarów.

Listy od naszych Przyjaciół
Szanowna Redakcjo!

Z utęsknieniem oczekuję zawsze 
nadejścia „Gazety Grudziądzkiej" 
Dla niej też dużo czasu poświęcam, 
chcąc, by ,,Gazeta Grudziądzka44 czy­
tana była w każdej chacie wiejskiej.

A gitatorzy endecko-obszarniczy tak 
zwani narodowcy, przez bezczelne 
obczernianie i kłamliwe artykuły  w 
„Orędowniku44 i „Wielkopolaninie" 
(„Wielkopoganinie") przez przemoc 
weskają się na wieś, wmawiają, że 
Stronnictwo Ludowe to nowego typu 
komuniści!

A któż silniej jak  nie nasz chłop 
i kmiotek, m ieszkający na wsi, na 

zagonie ojczystym trzym a się wiary 
ojców, w iary świętej rzymsko-kato­
lickiej? On jedyny jest nietylko /łą ­
czony, ale że się tak  wyrażę — zro­
śnięty z tą  cudną przyrodą ziemi, nie

Miasto San Angelo pod wodą
Według wiadomości otrzyma­

nych z. San Angelo — w Texas, w 
Stanach Zjednoczonych, rzeka 
Concho wskutek dwudniowych u le ­
wnych deszczów połączonych z 
oberwaniem się chmury wystąpiła 
z brzegów, zalewając olbrzymią 
część miasta San Angelo, liczącego
26.000 mieszkańców. Ponad 300 do­

mów zostało zburzonych przez 
powódź, 200 domów znajduje s;e 
pod wodą. Woda zalała również 
dzielnicę handlową. W niektórych 
miejscach woda dochodzi do wy­
sokości kilku metrów. Szkody wy­
rządzone przez powódź wynoszą 
milion dolarów.

tylko nadzieje, ale wszystko zawdzię­
cza wszechmocnej Opatrzności Bożej. 
Zorganizowany w Stronnictwie Ludo 
wem, stał, stoi i stać będzie lud wier­
nie przy wierze świętej i kościele ka­
tolickim, szanuje kapłanów, którzy 
idą śladami Chrystusa, a gromi i ga­
ni takich księży, którzy święte m iej­
sca, jak  konfesjonał i ambonę, używa­
ją  do celów politycznych.

Kończę te kilka słów z życzeniem 
aby „Gazeta Grudziądzka44 dotarła do 
każdej chaty w całej niepodległej 
Polsce, i aby Ludowi w Polsce zaczę­
ło się dziać lepiej, aby reform a rolna 
weszła w życie i dała w arsztat pracy 
synom, wnukom i całej potomności 
naszej, tego z całego serca życzy wszy 
stkim członkom, zorganizowanem w 
Stronnictwie Ludowcm i wszystkim 
czytelnikom, redaktorom i pracowni­
kom „Gazety Grudziądzkiej"

b. prezes Stron. Lud. w Gostyriskiem 

Wojciech Ślaclietka,

iiiimiiiiiimiimimuiimmmmiimmmm!
i:iiiiiiłiiit!n

sie c Stron. Ludowe troszczy

daie na „Fundusz Chłopski"

straszeni i uparci pod sztandarem In­
dowym. Nie zniechęceni żadnemi 
przeciwnościami, pracowali n iestru­
dzeni i nieustraszeni wśród Ludu, pod 
trzym ując go na duchu. No i owoc 
tej pracy dziś m am y w powiecie: kil­
kanaście Kół, dobrych, żywych i kar­
nych. Wiele Kół ma swoje sztandary, 
a z końcem bieżącego miesiąca szy­
kują poświęcenie sztandaru Ludowego 
w Łukowcu Żurowskim. Praca wśród 
ludu wre, Koła powstają nowe. Dnia 
30. 8. założenie Koła w Rohatynie, 
gdzie wybrano prezesem p. Jana Rap 
pa, sekretarzem p. Jan a  Gontaszew- 
skiego, wice-prezesem Kazimierza 
Nerhała, skarbnikiem  Fr. Buczaka. 
Również w tym dniu założono Koło w 
pobliskiej wiosce Rejowce.

Także nie zapomniano o święcie 
„Czynu Chłopa" dnia 15 sierpnia br., 
gdzie wzięło udział około 3000 ludu z 
bliska i daleka. Pomimo ulewy chłop 
wytrwał do końca. Po uchwaleniu 
znanych z Nowosielce rezolucyj od­
śpiewano „Gdy naród do boju". Ze­
branie w Bukaczowcach na rynku  roz 
wiązano (gdyż tam się odbywało). 
W arto nadmienić, ' że w uroczystości 
wspomnianej brało udział około 200 
bander i cykliści, 3 orkiestry regio­
nalne.

Dnia 6 września urządziła młodzież 
wsiowa Horodkowa i Radwanowa 
wspaniałe dożynki, które naprawdę 
wspaniale wypadły.

Jan  Gontaszewski,

sekretarz Koła Rohatyna,

Rozstrzygnięcie k onknrsn 
letniego Polskiego Radia
Konkurs letni Polskiego Radia, 

który wywołał tak wielkie zainte­
resowanie wśród szerokich rzesz 
abonentów, został zakończony.

W kancelarji notarjusza Stefa­
na Benedykta w Warszawie otwar­
ta. została koperta zawierająca t  r* 
min audycji propagandowej. Oka­
zało się, iż audycja ta nadana zo­
stanie ze studia radiowego na Wy; 
stawie Przemysłu Metalowego i 
Elektrotechniki

w niedzielę, dnia 20 września 
o godz- 1917.

O wielkiem powodzeniu konkur­
su świadczy najlepiej liczba prze­
szło 40 tysięcy odpowiedzi, które 
wpłynęły od abonentów całej Pol­
ski- Na program audycji konkurso­
wej, która odbędzie się -w nadcho* 
dzącą niedzielę w studio radjowem 
na WMEL złożą się: przemówienie 
naczelnego dyrektora Polskiego 
Radia p. Romana Starzyński ego» 
wręczenie pierwszej nagrody — 
kinezy od samochodu „Austin4 
zwycięzcy konkursu, wręczenia 
ważniejszych nagród kilku laure­
atom, wreszcie odczytanie listy na­
grodzonych na konkursie.

Lista nagrodzonych ulu:że się 
w tygodniku „Antena**.

Dwie wsie zalane przez jezioro
W pobliżu jeziora Loen w oko­

licach Nordfiord w zachodniej Nor 
wegit stoczył się do jeziora olbrzy­
mi blok skalny z masami ziemi, po­
wodując ogromną falę na całej 
długości jeziora, Y/y noszącej 11 
kilor^ętrów.

Położone nad brzegiem jeziora 
wsie Boedel i Merdał zostały zat r- 
pione. Ocalały jedynie 4 domy.

Ofiarami powodzi padło 78 za' 
bitych i 50 ciężko ranny cli.

)
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W iad om ości b ieżące

;

Środa, 23  w rześn ia  1936  r.
ś r o d a : Tekli p. i m.

Wschód słońca: 5.22; 
C z w a r te k : Radzyna 

Wschód słońca: 5.23; 
P i ą t e k : Kleofasa m. 

Wschód słońca: 5.25;

zachód 17.36 

zachód 17.34 

zachód 17.31

siny. Głowa trupa była zupełnie zinia- 
żdżona. Na jakim  tle popełniono mor­
derstwo i kto tego dokonał, niewia­
domo.

^ a lo r a c f t f ls k a .

*  DZISIEJSZY NUMER ,,GAZE­
TY*4 wydajemy w objętości 6 stron. 
Zarazem dodajemy bezpłatny dodatek 
„ŚMIECH4*.

^foiewadztwa centralne

OSZUST PODAWAŁ SIĘ ZA 
PUŁKOWNIKA.

Zostało zakończone dochodzenie w 
Sprawie zuchwałego oszusta, niejakie­
go Bilewicza, k tóry na posdtawie sfał 
szowanych dokumentów podawał się 
4a pułkownika.
'  Bilewicz grasując początkowo na 

terenie Małopolski, a potein w W ar­
szawie, oszukał szereg instytucyj, u- 
prawiając przytem form alny teror w 
urzędach. W raz z Bilewiczem aresz­
towano również jego przyjaciółkę, 
Wanderówne, przy której pomocy Bi- 
ciulewicz dopuścił sie również szan­
taży. Do chwili obecnej zgłosiło sie 
już kilkudziesięciu poszkodowanych, 
przyczem zgłaszają sie poszkodowani 

| łtadal.

SPADŁ Z BERLIN K I I UTONĄŁ. 
Bezrobotny Stanisław  Karpiński z 

Płocka wybrał sie berlinką do W ar­
szawy w poszukiwaniu pracy. W po­
bliżu Czerwińska K arpiński stojąc na 
berlince dostał zawrotu głowy i wpadł 
do Wisły. Berlinke natychm iast za­
trzymano. Wszczęto akcje ratunkową, 
ale.... bezskutecznie. Krupińskiego nie 
zdołano uratować. Wpadł do wody i 
więcej nie wypłynął. Widocznie por­
wał go nurt.

ARESZTOWANIA WŚRÓD 
ENDEKÓW W ŁODZI.

W Łodzi zakończono dochodzenie w 
sprawie zajść w niedziele 6-go wrześ­
nia w związku z obchodem t. zw. 
„Krwawej środy44. Tego dnia zabity 
został przez bojówkę endecką niejaki 
Jakób Glicenstein.

f la d z e  ustaliły, że organizatorem  
zajf& był Zbigniew Miehalak, kierow­
nik sekcji młodych Stron. Narodowe­
go. Poza nim aresztowano jeszcze 10 
członków7 Stron. Narodowego pod za­
rzutem udziału w zajściach i zabój­
stwie.

ZMIANY WŚRÓD STAROSTÓW. 
Starosta Płocki p. Wład. Rozmary- 

nowski m ianowany został starostą po 
wiatowym w7 Częstochowie.

S tarostą Płockim bedzie p. Roża- 
łowski, dotychezasowv starosta powia 
towy w Sierpcn.

^  ŚM IERTELNE BÓJKĘ 
W Siedlcach woj. lubelskiego przy 

ni. Puławskiego wynikła bójka potnie 
dzy Abrainem Rzązewem a Dwojrą 
Jerzynt0 Avską, w7 czasie której Rząsew 
uderzył Jerzym owską kilka razy le ­
pem narzędziem, poczem leżącą na zie 
mi udusił. Zabójcę aresztowano.

Druga krwawa bójka m iała m iej­
sce w hucie Dąbrowa (pow. Łuków), 
gdzie Ju ljan  Romański zasztyletował 

na śmierć Stan. Szewczaka, a sam 
%>stał ciężko postrzelony przez Jan a  
Szewczaka.

Wreszcie we wsi P ieniany w7 pow7. 
tomaszowskim na tle zatargu o past­
wisko Jan  W ojnarski zabił uderze­
niem pałki Wł. Bzika.

SKAZANIE MATKI ZA PODRZU­
CENIE BLIŹNIĄT.

Przed sądem w7 Samborze na sesji 
wyjazdowej do Drohobycza odpowia­
dała 25-letnia Ju l ja  Łysyk z Popiel, 
oskarżona o to, że 30 czerwca br. w 
Drohobyczu, wbrew7 obowiązkowi o- 
pieki porzuciła po opuszczeniu szpita­
la swe dzieci bliźnięta płci żeńskiej 
Em ilje i Olgę, liczącego po 6 dni, w 
gmachu m agistratu, zaś sama zbiegła.

Dzieci zostały przypadkowo znale­
zione przez woźnego m agistratu  T. 
Kociubę i oddane przez m agistrat na 
wychowanie. Matka została wkrótce 
potem aresztowana. Sędzia skazał Ju l 
je Łysyk na 6 miesięcy wiezienia, z za 
liczeniem aresztu śledczego.

SAMOBÓJSTWO UKRAIŃSKIEGO 
PUBLICYSTY.

We Lwowie wystrzałem w serce 
pozbawił sie życia znany dziennikarz 
i publicysta ukraiński 45-letui K ład­
ki, naczelny redaktor oficjalnego or­
ganu Unda „Swoboda44 i prezesa po­
wiatowego kom itetu Unda we Lwo­
wie.

Powody samobójstwa nieznane.

ZUCHWAŁY RABUNEK 
W KRAKOW IE.

Niewykryci narazie sprawcy dostali 
sie do sklepu galanteryjnego Ajzen- 
berga przy ul. Stradom w Krakowie, 
stam tąd zaś po wybiciu otworu w ścia 
nie do sąsiedniego sklepu jubilerskie­
go Izaaka Klipsteina.

Włamywacze po rozpruciu kas za­
częli pakować biżuterje i srebro. W 
tym momencie nadszedł właściciel 
sklepu. Wówczas sprawcy rzucili sie 
na niego i zakneblowali mu usta, 
zwdązali reee i kazali stać nierucho­
mo w kącie. Mimo to nie dokończyli 
rabunku, bo porzucając pospieszcie 
zapakowaną już biżuterje, zbiegli.

HUMOR CAŁEJ RODZINY

ocirazu się poprawia, gdy potraw y po 
dane na obiad są smaczne. Od dobrze 
przyrządzonych potraw zależy nieje­
dnokrotnie spokój w rodzinie. Są dni 
jednak, kiedy mimo dobranych przy­
praw, czegoś brak potrawom. W ta ­
kich wypadkach wybawią panią do-* 
mu z kłopotu doskonałe kostki bulio­
nowe Knorr, które nadaja potrawom' 
wyśmienity smak. Kostki buljonowe 
K norr można użyć nie tylko do zup, 
rosołów, sałatek, ale również do przy* 
rządzenia smacznego i posilającego 
buljonu do picia, bowiem sporządzo­
ne są 7 wyborowego ekstrak tu  mięs­
nego. F irm a Knorr, której znak jest, 
już od 100 lat znany, ręczy za dosko­
nały towar, nie podrabia, lecz wytw a­
rza towar według własnych recept, a 
jakość towaru wytrzymuje porówna­
nie z każdym innym produktem kon­
kurencyjnym.

Wieltfi proces o samosąd
We wsi Rossy, pow. łukowskim 

woj. lubelskiego, popopełniano na­
gminne kradzieże. Wobec tego na 
zebraniu gromadzki cm postano­
wiono wprowadzić we wsi stan 
oblężenia i zabronić mieszkańcom 
opuszczania cbalup po godz. 10 
wieczór.

Grupa kilkunastu rolników ro­
zeszła się po wsi, aby podać mie­
szkańcom do wiader ości uchwalę 
zebrania gromadzkiego. Przede- 
wszystkicm udano sP  do tych mie­
szkańców? których podejrzewano 
o popełnianie tych kradzieży. Naj­
bardziej podejrzany był niejaki 
Kuczyński. Na jego widok obcho­
dzący mieszkania rolnicy stracili 
panowanie nad sobą i rzucili się na

Kuczyńskiego, zabijając go drąga­
mi.

Po zbrodni,, kiedy na miejsce 
przybyła policja, przyznało się do 
zabójstwa 26 rolników. Dochodze­
nie jednak wykazało, że udział w 
napaści brało tylko 17, pozostali 
zaś przyznali się do winy tylko 
przez solidarność. Potem okazało 
się, że sołtys wydał okólnik, aby 
wszyscy bez wyjątku przyznawali 
się do udziału w zabójstwie.

Z pośród wszystkich 17 oskar żo 
nycli sąd okręgowy skazał czterech 
na kary po 2 lata, a 13 po roku 
więzienia z zawieszeniem. Sprawa 
znalazła się obecnie przed sądem 
apelacyjnym, który wymierzył 
wszystkim oskarżonym po roku 
więzieia.

Pożary

Proces o zajścia w Krreczow cach
Przed sądem grodzkim w Prze 

worsku odbyła się rozprawa prze­
ciwko ośmiu oskarżonym z Krze 
czowic, którym akt oskarżenia za­
rzucał, iż w czasie od 25 czerwca 
do 1 lipea b. r. w Krzeczc wicach 
pow. przeworskiego w czasie straj­
ku robotników rolnych, zatrudnio­
nych w majątku Polskiej Akade. 
mji Umiejętności przemocą oraz 
groźbą pobicia spędzili pracujących 
robotników z pola, zmuszając ich 
w ten sposób do zaniechania pracy.

Oskarżeni Antoni Bury i Wła­
dysław Kolczak odpowiadają z wol 
nej stopy. Natomiast* oskarżeni 
Karol Hypta, Wojciech Glowaty, 
Franciszek Nosek, Roman Ptkuła, 
Jan  Kacza t Szymon Cielecki wszy 
scy z Krzeszowic przywiezieni zo­

stali na rozprawę z więzienia w 
Rzeszowie, gdzie przebywali od 
dnia 2 względnie 3 lipca br.

Wszyscy oskarżeni zaprzeczyli, 
by dopuścili się czynu objętego 
aktem oskarżenia natomiast przy­
znali, iż strajkowali z powodu ni­
skiego wynagrodzenia płaconego 
przez Zarząd dóbr w Krzeszowi­
cach, oraz złego obchodzenia się z 
robotnikami, z wyjątkiem Karola 
Hypty, 'który wogóle w strajku 
nie brał udziału.

Po przesłuchaniu świadków o. 
skarżenia rozprawę odroczono do 
dnia 12 października celem prze­
słuchania dalszych świadków poda­
nych przez obronę dra Jedlińskiego 
z Jarosławia i przez prokuratora.

W Wieluniu woj. łódzkiego w y­
buchł wielki pożar, który strawił 
13 stodół wraz ze zbiorami i kilka 
domów mieszkalnych. Straty się­
gają 100.000 zł.

We wsi Mancewicze av woj. n o  
wogrodzkiem wybuchł wielki po­
żar skutkiem czego spłonęło 18 go­
spodarstw liczących ogółem prze­
szło 50 budynków. W akcji ratun­
kowej udział brały 4 straże ochot­
nicze.

W J a. worowi e pow. Kosów woj. 
stanisławowskiego, pięcioletnia cór 
ka Hucuła. P. Kaszaly zbliżyła się 
nieostrożnie do ogniska na polu, 
Momentalnie dziewczynka stanęła 
w płomieniach i mimo natychmia­
stowej pomocy zmarła.

Mresw Wschodnie.

TAJEM NICZE MORDERSTWO. 
We wsi Wandów pow. łukowskiego 

szosie znaleziono zwłoki Jan a  
Wała, mieszkańca sąsiedniej wsi O­

WyroK w wielKim procesie Komunistycznym
w  B ia ły m s to k u

Po przesłuchaniu świadków i 
przemówieniach stron zapadł wy­
rok w wielkim procesie 13 komuni­
stów, toczącym się w białostockim 
sądzie okr.

Izak Frenkel skazany został na 
8 lat więzienia, Motel Morejn na 6 
lat, Michał Kondrusik, Sani Stec­
ki t Mejer Mełamed po 5 lat, Ka­
leka, Szeman, Dudzik i Chrzanow­
ski po 3 lata, reszta po 2 lata wię­
zienia. Skazanym na 2 lata wię­
zienia kara została na podstawie 
amnestji całkowicie darowana.

Wobec tego, że oskarżeni Fren­
kel i Morejn w ostatniem swem

lecz użyli zwrotu: „Żądamy unie- 
witmienia“, Frenkel został dodat­
kowo ukarany 10-dniowem, a Mo­
rejn 14-dniowem odosobnionem j 
zamknięciem. i

ŻEREMIE BOBROWE NA W ILEŃ­
SZCZYŹNIE.

Nad graniczną rzeką Czernicą w 
Pow. dziśnieńskim w woj. wileńskim, 
w pasie neutralnym  zakwaterowały 

się bobry. Obecnie żeremie liczy już 
7 sztuk.

Tow\ krajoznawcze w Głębokim o- 
toczyło opieką te rzadkie już u nas 
zwierzęta i Spowodowało utworzenie
rezerwatu.

POŚW IĘCENIE KOŚCIOŁA 
W DAWIDGRODKU.

W niedzielę, 20 września br. ordy* 
narjusz diecezji pińskiej ks. biskup 

B ukraba dokonał konsekracji rzym­
sko-katolickiego kościoła w7 Dawid- 
gródku nad Horyniem w woj. pole- 
skiem.

Okolice te nie miały kościoła kato 
liekiego. Dopiero przed kilku laty, 
dzięki niezmordoAvancj energji m iej­
scowego proboszcza ks. Czajki, popar­
tej ofiarnością społeczeństwa, zebrano 
odpowiednie fundusze i środki w na­
turze, dzięki którym zdołano wybudo­
wać okazały murowany kościół, któ­
rego konsekracja odbyła się właśnie 
w7 niedzielę.

Katastrofy samolotowe
Pod Mołodecznem w woj. nrwo- 

grodzkiem spadł samolot wojsko­
wy, pilotowany przez por. Chudo­
wi cza z obserwatorem por. \Yis- 
mundem Samolot uległ rozbiciu,
Rannego por. Wismunda przewie- 

slowie me prosili o uniewinnienie, Mono do szpitala w Wilnie.

W Czarnym Dunajcu na. Pod* 
balu w czasie startu samolot war-* 
szawski wywrócił się. Maszyna 
uległa zupełnemu rozbiciu, załoga, 
a to: pilot Jan Matysiak i obser­
wator Hieronim Zuber wyszli 2S 
wypadku na szczęście cało*.
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Cała wieś z dymem za trzy jajka zbite
Z Lorient donoszą o niezwykłym 

objawie mściwości. Syn pewnego far 
m era we wiosce Starm el stłukł przez 
nieostrożność trzy jajka. Ojciec chłop 
Ja spraw ił mu za to lanie. Chłopak 
zaczął się odgrażać, że za wygarbowa­
nie mu skóry puści całą wieś z dymem 
Groźbą swą wykonał w kilka godzin 
później, podpalając farmę ojca Le 
Huenseca. Od fermy zajęły się w 
kilka godzin zabudowania sąsiednie

i wkrótce cala wieś ogarniętą zosta­
ła przez ogień, podłożony mściwą rę­
ką 11-letniego chłopca. Mimo ener­
gicznych wysiłków miejscowej i oko­
licznej straży pożarnych, nie udało 
sie ognia stłumić. S traty, wyrządzo­
ne przez pożar, wynoszą około 500.0)0 
franków. Chłopiec, po spełnieniu swej 
zemsty, zniknął bez śladu. Policja 
wszczęła poszukiwania, celem ujęcia 
sprawcy strasznego pożaru.

Straszliwy dramat rodzinny
W miejscowości górnicz.;j Houil 

fes we Francji północnej wydarzył 
się straszny dramat rodzinny. 20- 
łetnia Suzanne Thomas, prawdo* 
podobnie w napadzi *j szału, zabiła 
w nocy wystrzałem z rewolweru

swą śpiącą matkę, a następnie pod­
paliła dom. Ojciec zbrodniarki, któ 
ry wieczorem wrócił w stanie nie­
trzeźwym do domu, udusił się oHo- 
kami dymu. W końcu Suzanne Tlto 
mas popełniła samobójstwo.

Wzrost liczby słuchaczy
Polskiego Radia

Ogólna ilość abonentów radia w 
Polsce na dzień 1 września rb. wyno­
siła 536.576, czyli o 4496 więcej niż 
1 sierpnia, a o 132.977 więcej niż I-go 
września 1935 roku.

Po przejściu do okresu letniego, w 
czasie którego ilość abonentów radio­
wych nie wzrasta, wchodzimy obec­
nie w nowy sezon jesienno-zimowy, a 
z nim w okres nowego wzrostu liczby 
abonentów radia. W edług opinii 
znawców koniunktury na rynku ra ­
diowym spodziewać się należy w tym 
roku silnego wzrostu abonentów ra ­
dia. który osiągnie swe maximum 
mniej więcej w końcu stycznia—lute­
go przyszłego roku.

Do tego nowego sezonu zarówno 
Polskie Eadio jak i przemysł przygo­
towuje się bardzo starannie. R afio

BACZNOŚĆ PO W, ROHATYN!
W niedzielę dnia 4 października 

br, w Łukowem Żurowskim pow. 
rohatyńsktego woj, 'stanisławow­
skiego odbędzie się uroczystość po­
święcenia sztandaru Koła Stronni, 
ctwa. Ludowego, Zbiórka o godz. 8 
rano na pastwisku gromadzkim 
skąd wyruszy pochód na nabożeń­
stwo do miejscowego kościoła. Po 
nabożeństwie odbędzie się poświę­
cenie sztandaru, festyn i zabawa bu­
dowa.

Na uroczystość tę Zarząd Koła 
zaprasza wszystkich ludowców i 
sympatyków z całej okolicy.

Jan  Ziemiański, prezes Koła S, li.

opracowało już w głównych zarysach 
swój program, ozdabiając go szere­
giem pierwszorzędnych atrakeyj. 
Przemysł wypuścił ze swych fabryk 
szereg doskonałych odbiorników, któ­
re można obejrzeć na W ystawie Prze 
mysłu Metalowego i Elektrotechnicz­
nego. Te czynniki oraz wzrastająca 
w najszerszych warstwach ludności 
chęć słuchania radia wróżą dobre ho­
roskopy dla nowego sezonu ' radio­
wego.

Kto miai szczęście?
7*my dzień, 

i ciągnienie.
75.000 zł — 128333.
10.000 zł — 27201 110226.
5.000 zł — 59467 80893 87584.
2.000 zł — 27643 95119 95307 96459

98399 102006 102183 106277 137064 138128 
141462 187172 191571.

1.000 zł — 2410 6971 9070 9002 15433 
23380 26385 35139 38392 46542 56100 62225 
78248 82906 85634 87501 91579 92154 92992 
95079 110351 135009 138392 141517 147810 
159216 158667 163116 175760 180871 185234 
194755.

I I  ciągnienie.

S tała dzienna wygrana zł 25.000 pa 
dla na nr. 24557.

5.000 zł — 4185 38683 91903.
2.000 zł — 9072 2471 28230 42555 

128592 133578 142743 157205 157463 158395 
181006 185389.

1.000 zł _  309 8006 12185 16574 26329 
29401 30246 33530 36433 54436 58107 61154 
68967 68555 71225 76451 87238 87077 103575 
116227 119401 121139 134604 138827 142528 

| 143745 148205 358838 166010 181095 183(4)7 
189900 190875.

8-my dzień.

I. ciągnienie.

20.000 zł.: 19512 134973 154269.
10.001) zl:. 109914 141089 142927 147088.
5090 zł.; 5741 33121 39166.
2000 zł.: 38388 46269 62702 80803 81466 

8363 94012 95568 101977 118778 136387
139097 168986 176744 170453 180316.

1009 zł.: 7632 17734 3372? 65334 66447 
56579 73370 77501 79156 79185 85109 90319 
90408 94617 118610 123269 124969 127204
149528 160464 172208 184569 185041 191216
192055 194256 194551.

II  ńągnienie.
Stała dzienna wygrana zł. 25.000

padła na nr. 105345.
10.000 zł.: 10668 92507 110721 178253
5000 zł.: 33751 55477 62196 132633.
2000 zł.: 3554 12137 13509 23853 24701

46663 81158 95317 101165 113602 121253
134154 164928 175218.

1000 zł.: 26231 32328 48920 68756 70523 
72002 73772 82519 95505 103778 103533
108165 117682 119681 123615 146551 147641
152559 153473 153643 161201 164704 164914
172738 178978 189155.

Rarifoprogram z  Warszawy
ŚRODA — dnia 23 września.

6.30 Audycja poranna. 11.30 Audycja 
dla szkół. 12.23 Muzyka operowa. 15.45 
„Niezwykłe przygody Jędrka i Felka“ — 
słuchowisko. 16.15 Koncert w wykonaniu 
Orkiestry Wojskowej. 15.45 Chór robotni* 
czy „Zjednoczenie11. 17.00 Koncert, 17.30 
Pieśni szkockie. 17,50 .Anegdoty z życia 
Ibsena11. 19.00 Koncert Małej Orkiestry P. 
Radia. 20.00 Muzyka z płyt. 21.00 Kon* 
cert Chopinowski. 21,30 Koncert, 22.15 
Koncert Łódzkiej Orkiestry. 23,00 Muzy* 
ka taneczna.

CZWARTEK — dnia 24 września.
6.30 Audycja poranna. 11,3u Poranek 

muzyczny dla młodzieży szkól powszceh* 
nych. 12.23 Koncert. 15.45 „O tern jak po* 
lowałem na zdechłega krokodyla11 — opo* 
wiadanie dla dzieci. 16.00 Koncert. 16.45 
„W dwudziestolecie dymisji Piłsudskiego 
z dowództwa Pierwszej Brygady Legio* 
nów“ — odcavt. 17.00 Koncert zespołu Pa* 
wła Rynasa. 18.00 „Dlaczego wysiłek spo* 
łeczny często się marnuje11 — feljeton. — 
19,10 Powszechny Teatr Wyobraźni nada* 
je „Seans z ekierką11. 19.4Ó „Mało znane 
balety11 — koncert 21,00 „Missa pro oace“ 
— Feliksa Nowowiejskiego w wykonaniu 
chóru i organów. 22.15 Muzyka taneczna.

PIĄTEK — dnia 25 września
6.30 Audycja poranna. 11,30 „Wśród ło* 

skotu maszyn1 — transmisja z ' druhami. 
12.03 „Listowne nauczanie rolnictwa11 — 
pogadank. 12,23 Muzyka. 16,00 Utwory

Franciszka Liszta na fortepianie. 16 45 ,Za 
Mikaszewiczami koóczv się Polfk#1 re* 
portaż z Polesia. 17,00 Koncert Wileńskiej 
Orkiestry Kameralnej. 19.00 Mucska ta* 
neczna. 20,00 Arje i pieśni. 20,30 „Lekcja 
geografii11 — Bolesława Prusa. 21,00 Kon* 
cert wieczorny w wyk. Orkiestry Symfoni 
cznej. 22.15 Muzyka operetkowa (płyty). 
23.00 Muzyka taneczna.

Gdpowsetizii Bedakcji

— Pann J. Siemińskiemu, Kuligi, 
pocztą Pokr zydowo. Min. Spraw ^ L a ­
skowych mieści się w Warszawie p&y 
ulicy Nowowiejskiej 3—5.

— Panu Jakubowi Bramek! emu, 
Broniewo, poczta Janikowo. Banki Lr 
dowe spłacają swych wierzycieli na 
następujących zasadach: 1) jeżeli ma­
jątek spółdzielni nie wynosi nawet 
połowy funduszu zasobowego i wszel­
kich innych funduszów, waloryzacja 
wkładów nie następuje; 2) jeżeli ma­
jątek spółdzielni przekracza połowę 
funduszów zasobowych, majątek spół­
dzielni rozdziela się równomiernie na ̂  
udziały, fundusze rezerwowe i wkłady 
oszczędnościowe. A więc należy dowie­
dzieć się, czy wspomniany bank ludo- 
dowy posiada m ajątek i upominać się
o odpowiednią waloryzację i wypłace­
nie zwaloryzowanej sumy.

— Panu Jankowskiemu Józefowi, Wo< 
dzisław k, Jędrzejowa: Najodpowiedniej­
szym pismem zawodowym dla drobnego 
kupca będzie czasopismo: ,.Handel*P,ze*
mysł*Rękodzielo“, wychodzące \vc Lwowi^,- 
Radzimy poprosić o numer okazowy j;dc' 
również i to, by na łamach tegoż pisma 
poruszono zagadnienia 'nteresujące W* 
Pana.

— Panu Michałowi Sabatowi, Repna,
pocz, Parchanie. W sprawie spadku z Ame* 
ryki radzimy zwrócić się do Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych Wydziału Konsuiar* 
nego, tamże udzielą Panu wskazówek jak 
dochodzić i dokąd należy sie zwrócić. Kon* 
sulat U. S. A., czy też Wydział Konsula^ • 
ny posiada napewno bliższe dane. ^  i

__Abonentowi, który nie podał adre*
su: O przyjęcie do policji państwowej 
należy zwrócić się do Komendy Policji 
Państwowej przy województwie. Pandy* 
daci na szeregowych policji państwowej 
winni według Obw. Min. Spraw Wewn. z 
dnia 31 12. 1930 r. (Dz. U. Nr. 5 z 21. 1.
1931 r.) posiadać następujące warunku 1) 
obywatelstwo polskie, 2) nieskazitelną 
przeszłość, 3) wiek od 21 do 35 lat, 4) o j> 
powiędnie uzdolnienie fizyczne, 5) z<̂ V- 
ność do działań prawnych, 6) odpowiednie 
uzdolnienie, biegłą znajomość języka pob 
skiego, w słowie i piśmie, ukończenie co* 
najmniej 4 klas szkoły powszechnej, udo 
wodnione świadectwem, względnie v/y< 
kształcenie ogólne, odpowiadające pozm* 
mówi 4 klas szkoły powszechnej.

Przedstawiam się jako nowy

- r -A iC te  TKERĄ
budyń czekoladowo-śmietankowy
Zastępstwa we wszystkich
większych miastach Polski

Niezrównana książka z przepisami Dra. A. 
Oetkera p. t. „Dobra gospodyni piecze 
sama” jest do nabycia we w s z y s t k i c h  
sklepach kolonialnych, księgarniach i u 
naszych z a s t ę p c ó w .  Cena 50 groszy.

Gospodarstwo
przeszło 200 mg w kultu 
rze nrzy dużym mieście na 
P o m o r z u  zaraz oddam 
w dzierżawę z przejęciem 
żywego i martwego in­
wentarza Zgł. Adm-Gazety 
Grudziądzkiej nr. 9i

Gospodarstwo
35 mórg pszennej ziemi ze 
wszystkim. Cena 13 500 zł. 
Korczyński, Sietgori. pow 
Toruń

Wilia
murowana, zabudowania 
ogród. 6 mórg ziemi blisko 
stacji Górna Gtnpa sprze 
dam. Wolska. Górna Grupa

Chłopak
do koni i prac rolnych po 
trzebny. Zgłoszenia: Gru­
dziądz, Droga Łąkowa 88

J e ż e l i  d o ty c h c z a s  n ie  p r z e p r o w a d z i ł e ś  Kuracji,

korzystaj z taniego sezonu jesiennego w J A S T R Z Ę B I U  Z D R O J U

Pamiętaj, że jesień powiększa cierpienia reumatyczne.

;umM dla (UnwZfch tgzn.fófit

K e K ł a m a
fest

dźwignią handlu

o g ł a s z a j c i e ’"'"'

W  G AZECIE  

G R U D Z IĄ D Z K IE J

C h c e s z  w y a z i e i ż a  w i c ./

gospodarstwo, rolę, dom, oberżę i jakikolwiek 
interes korzystnie — nie zwlekaj, lecz każ nam 
zamieścić Swe ogłoszenie w Gazecie Grudziądz­
kiej. Siedemdziesiąt tysięcy czytelników będzie 
czytać Twe ogłoszenie, wśród których znajdzie 
się dużo osób które pragną coś wydzierżawić, 
lub oddać w dzierżawę.

D i o h n e  o g ł o

kosztuje w Gazecie Grudziądzkiej bardzo 
mało, bo t y l k o  2 0  g r o s z y  zt i  w y r a z .
Słowo tłustym drukiem podwójnie.

Piszcie jeszcze dziś, adresując takv

G azeta Grudziądzka
Grudziądz (Pomorze).

Jałożyoiel W iktor Kularski. — Adres: .Gazeta Grudziądzka11 Tuszewo, pow. Jrudziądz (Pom.). Telefon ur. 1811 ; 18 2. Konto P. K. O. Poznań Nr. 200.42(1.  ̂
redakcję odpowiedzialny Maks. Hel ak, Grudziądz, uJL Młyńska 6. — Druk em Zakł. Graficznych i Wydawn. W. K ulers kiego w. Grudziądzu w Tuszevyio
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